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Posiedzenie Senatu Polskiego.
WARSZAWA, 22.6 (tel. jrU. 

Wcaorajsae pos edneme Senatu Pol 
■ki* go roi pocięło się od wniosku 
nsgłego o prsysnanie sapomóg 7 gmi­
nom powiatu Brieskiego, dotkn'çiym 
klęską gradu.

Wniosek odesłano do komisji 
skarbowo-budżetowej.

Następnie mar. Szymański cáiriad- 
csył, że w dyskusji budżetowej jest 
zapisanych 25 mówców i wpłynął 
wniosek o zaminięcie dydkuiji. Wnio 
■ek ten przyjęta.

Rozpocsęła się więc dyskusja w 
której zabrali głos poruszając w*żne 
sprawy i niedomagania senatorowie: 
Thulie, Kiusryńska, Hxluszyń<k 
(Ukrainiet) Gliwic, Sredmewski, Kel

les*Kran, Nocznicki i t. d Po prier 
ie przemawiał: radykał ukraiński 

Maku eh, Kopciński, Ossowski. Srrg- 
jusz Kozicki, Tatcmr, Radomski, 
Ciastek, Sokołowski, Giżycki i Gruss- 
osyúskí. Nastąpiła jesz czcze jedna 
przerwa, po której senátorka Klu 
szyńska o godz. 9 wiecz. postawiła 
wniosek, aby wobec ipóźniiuej pory 
du^usję odroczyć.

Wobec niepewnej większości przy 
pierwssem głosowaniu marsziłek za­
rządził drugie „przez drzwi-, ®a wnio­
skiem opowiedziało się 42 senotoów 
przeciwko 3£. Wobec tego posiedzę* 
nie odro zono do dziś godziny 10 ej 
rano.

Gen. Nobile ma nadzieję rychłego ratunku
OSLO, 226 (Tel. wl.) Okręt 

„Clta di Milano“ otrzyma! wczoraj 
depeszę radjową od Nobile, w który 
ten ostatni donosi że otrzyma! w 
doskonałym stanie od majora Mada-

luna żywność, medykamenty, buty 
i broń. Załoga „Italji" znajdująca 
się z gen. Nobile ma żywą nadzieję 
że ostateczny jej ratunek jest już 
bliski.

Brak wiadomości o Amundsenie 
i Gujlbandzie.

Szpieg litewski.
NOWOGRÓDEK, 22.6 (Tel. wl). 

We wsi Ignalin ęolnji udało się ująć 
niejakiego Józefa WójtHewioza, na­
leżącego do wywisdu Hewskiego.

W notatkach jakie przy nim zna­
leziono zna'duja się polecenie za« 
mordowi dm 2 funkcjonariuszy 20 go 
b»ta|jonu K. O. P.

Wypadek lotniczy.
TORUŃ, 22 6 (Tel. wl). Znany 

pilot z 4 go pułku lotniczego w To 
runiu Pawlicki dostał się wczoiaj w 
korkociąg. Widząc co się dzieje 
przytomny lotnik na wysokości 300

metrów rzucił się na ziemię przy 
pomocy spadochronu. Spadochron 
nie zawiódł i lotnik wylądował bez 
szwanku. Aparat został doszczętnie 
zniszczony.

Nowy władca Mandżurji.
Jeszce zgon mar. Czang - Tso - Lina,

SZANGHAJ, 22 6 (Td. wl). Kor 
pus koiisularoy w Mukdpnis szi ia- 
dqaziono of rjalnie o śmierci marsz. 
C as ng—Tac—Lina.

Pogrzeb odbędrie się w sobotę.
No*ym gubernatorem Mandżurji 

■ostał syn smark go Czang—Suan — 
Yang, który oznajmi! korespondento­
wi Agencji Reutera, że dąiyć będzie 
do utrzymania pokoju.

CJy majątek odziedziczony po 
ojcu w sumie 10,000,000 dolarów,

Csaug Sum Yang zam erss użyć na 
podniesienie kuitural »e kri ju. W sto­
sunkach zagranicznych gubernatnr 
chce utrsymkó życzliwe stanowisko 
wobec mocarstw oraz popierać i za­
bezpieczyć kapitał zagraniczny.

Odnośnie do rządu nacjoualiztycz- 
nego Chin Południowych Gzzng Suan 
Yang pragnie prowadzić politykę po- 
jedoawosą i pokojową, acz nie ukry­
wa, że nastręcza to duże trudności, 
ze wag’çdu na częste zmiany.

Racicz sam się oddał w ręce sprawiedliwości.
OSLO, 22.6 (Tel. wł) Panuje tu 

taj wielkie zaniepokojenie cduośuie 
losu słynnego podróżnik* polarnego 
Amundsena i słynnego lotnika f-ao 
cuskiego Guilbanda, którzy wylecieli 
na fran uskim hydroplanie, specjal­
nie zbudowanym do lotów podbiegu 
nov yh ni ratunek Nobilego i zało­
gi „Italji“. Parowiec norweski, stc - 
jący na Sipitsbsrgu ctrzymzł pole­
cenie wszczęcia natychmiastowych 
postukiwać. (Także dwa parowce 
francuskie wyruszyły w podróż do 
kram podbiegunowych z rozkazem 
poszukiwań Guilbanda i Amundsena,

Pocieszają się tutaj pogłoską, ż- 
Amundsen odlatując m:sł oświ. dosyć 
swoim znajomym, iż interesują go

Rozbicie wi<
Wokół tworzenia now

BERLIN 22.6 (Tel. wl.) Rokowa- 
nia o utworzeuni nowego rządu nie- 
mieckiego natrafdy na tak wielkie 
trdnoścb że właściwie można uważać 
je za n<e do pokonania. Trudności 
te wyłoniły się ze strony Nienne- 
ck ej Partji Ludowej. Już dziś mo­
na śmiało powiedzieć, że pęsłowi 
MiiBerowi nie uda się stworzyć rzą 

raczej nie los gen. Nobile, ale los 
pozostałej częśm załogi „Italji”, któ- 
r* pędzona jest na krze w kierunku 
wsohtdaim. Sądsą więc, że Auourd 
s-n i Guilbrnd będą choieli zilccieć 
j “iKnajdalej na Północny Wschód 
Jeden z przyjaciół Amundsena twier 
dz?, że brak od niego wiadomość 
nie oznaesa bynajmniej, aby miał 
zginąć, gdyż Amundsen pragnie na 
wsstką cenę cdnakżć drugą część 
załogi pltalji i do pewnego czasu 
może się nie odzywać, nie ozna

PARYŻ, 22 6 (Te!. wl) Minister 
Marynarki oolecił krążownikowi 
„Strassbourg” wziąć kurs ns Szpic 
berg i rozpocząć poszukiwania za 
Gutbandem.

kie; koalicji.
jo rządu niemieckiego.
du na pudetawie wiclcń i koncen­
tracji narodowej. Müler odłożył swą 
wizytę u Prezydenta Republiki, 
u którego muł być wczoraj, do 
piątku.

Prasa socjalistyozna i demokra­
tyczna podaje myśl aby poseł Müller 
utworsył rsąd na podstawie t. zw. 
koxlioji Trejmarskiej.

PARYŻ, 22.6 (Tel. wł). Jak do­
noszą z B^łcgrodu sprawca tragicz­
nego zajścia w Skupozyn e Racsicz 

; korzystając z ogólnego zamieszania 
i paniki jaka wynikła w parlamencie 
pi strzałach danych przez niego 

j w siadł do samochodu i oddalił się w 
niewiadomym kierucku. Jeduakże 

i o godc. 16 ej prsj był do M eister­
st** Spraw Wewnętrznych, gdzie

■ oddał się w ręce sprawiedliwości
Według d nles.eń Thelegr*phen 

; Union poseł Rmjiíoz powiedzą 1, 
Î zupełnie zdaje sobie sprawę z tego,
■ co uczynił i chce point ść karę za 

■wó czyn.
W d&lszym ciągu swych zeznań 

i misł cświadczyć, że nie panował nad 
' sobí, nikogo n e uhciU zabić, nie 
I wiedział gdzie strzela i w kogo 
? &trzela.

Wobec tege wszystkiego panuje 
wielkie podniecanie w całym kraju. 

I Sądzą, że gabinet Wukicewicza jest 
! poKatoie zachwiany i Uctąpi w oią- 
! gu da: najbliższych.

W Zigrseb;u całe miasto okryło 
się żałobą, sklepy pozamykano i wy 
wiessono ua wielkich gmachach czar­
ne sztandrry. W Białogrodzie rów-

Śląsk buduje 4

nież w gmachu parlamentu i pre- 
! zydjum Rady M nistrów wywieszono 
I czarne choiągwie.

Trumny ze zwłokami zabitych 
przecierone zostały do Zagrzebiu, 
gdz*e odbędzie się pógrzeb.

B uletyn o stanie zdrowia rannych 
posłów brzmi pomyślnie. Stan ich 

« jest poważny ale nie groźiy. Sądzą 
że do nowego rsądu seibskiego wej­
dzie bezwarunkovo radykał chorwa­
cki SU fan Rcdicz zaraz po swem 
wyzdrowieniu. Rząd ma utworzyć

■ jed n « f*Qni»r*łó^.
BIAŁOGROD. 22.6 (tel. wł.). Agenc­

ja jugosłowiańska prostuje i oświetla 
fakt tragicznego zajścia w Skupezyme.

Pisze ona że jeden z członków par- 
I lamentu działając w stanie wysokiego 
. podniecenia spowodował cało tak po- 
1 żałowania godne wydarzenie, ale że to 
I wydarzeni« nie oddziała bynajmniej na 
’ prace parlamentu, ani na politykę za- 
i graniczną Jugosławji.

BIAŁOGROD, 22 6 (tel. wl.). Zabój­
ca posłów w Skupczynie Racicz został 
przesłuchany przez sędziego śledczego.

Czyn jogo został zakwalifikowany 
jako zwykłe morderstwo, a nie prze­
stępstwo polityczne.

okręty morskie.

Pul. Prystor u mar. Daszyńskiego.
WARSZAWA da. 22 6 (Tel. wł.) I sostał przyjęły wczoraj na apecjal- 

Oficer do specjalnych poruozuń przy I nym posluohauiu u matssałka Sejmu 
marssałku Piłsudskim pul. Prystor | Dassyńskieg >. "

Mm. Rolnictwa w Płocku.
PŁOCK, dnia 22.6 Wczoraj 

przybył do Płocka M n. Rolnictwa 
p. Karol N ezobytowski wraz z małż, 
w otoczeniu kilku osób dwoma sa 
mochodami z Warszawy.

Goście udali się na polowanie 
do lasów ßrwilenskich, gdzie pod 
ich celnemi strzałami pałdło 3 kozły.

Po polowaniu całe towarzystwo 
powróciło do Warszawy.

Epidemja grypy w Łodzi.
ŁÓDŹ 22.6 (TJ. w ł.) Epidemja 

grypy sseriy się w Bndw w sposób 
lastrzssający.

W ubiegłym tygodniu sima tyl­

ko K»s* Chorych «rejestrowała 12 
tysięcy wypadków «oborowań. En- 
demp. ma naogól przebieg ciężki. *

Sprawa Chorzowa.
HAGA, 22.6 (Tel, [wł). Wczoraj 

rozpoczął się przed Trybunałem 
Marszałkowskiej Sprawiedliwości pro

ces o Chorzów. W pierwszym dniu 
przemawiał agent niemiecki Kauf­
mann. Mowy jego potrwają 2 dni.

KATOWICE, 22.6 (tel. wł.) Rada 
Wojewódzka uchwaliła zakupić 4 statki 
morskie i włączyć je składu floty handlo

wej towarzystwa „Żegluga Polska”, ja 
ko majątek skarbu śląskiego.

Zgon mar. Czang - Tso - Lina.
Tym razem mar. Czang - Tso - Lin zmaił naprawdę.

TOK.O. 22,6 (tel. wł ). Z Mukdenu na. Zgon nastąpił dopiero onegdaj rano, 
donoszą że ogłoszono tutaj komunikat Uroczystości pogrzebowe potrwają 3 dni. 
oficjalny o śmierci ma-. Ćżaog Tso Lt-

I Raid samochodowy.
KRYNICA, 22.6 (te*, wl.). W 5 tym 

dniu Międzynarodowego Raidu Samo­
chodowego maszyny przebyły etap

Otwarciu rachu kołowrigs na n^wej 
szosie

Onegdaj wykońccona supeiaie 
prze z nass Wyds;ał Drogowy Sejmi­
ku Powiatowego Płocki 3go, sioss 

I Płock—Ślepków — Ciółkuwo sostała 
na ulej prsestneni oddana do ruchu 
kołowego. Pries wykeńszenie je- 

Truskawiec-Krynica wo względnie dob­
rym stanie. Dystans wynosił 305 kilo« 
metrów.

dnego kilometra tej z*osy aaossosę- 
dra s ę trzy kilometry drogi i Pło­
cka do C ólkowa. Dotychczas jecha­
ło Się bowiem tam priai G iślioe. 
CjI* ta siosa lostała wysadzona 
szlachetnemi dnewam, przeważnie 
owocoweml.
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Z CHWILI.

Podatki a statuty.

ns

lę roxpoowQKtny od złu te tu» hołdu 
pr«ed cudownym obiadem Matki 
Oatrobrznatkiei; kaplicska miła, wîqo 
uprsejmi Wilmanie ustępuią nam 
miejsc, a osłonek straty unosi «»«lo­
ng nad obrazem. Z Chcrej Bramy 
údajem się do katedry, ufundowa­
nej w 1387 roku przez Whdyshwa 
Jagiełłę; świątynia zbudowana jest 
w etylu neoklasyoinym a domiesską 
baroku, ah wewnątrz udezuwa się 
dawny rytm gotycki; zaczynamy 
zwiedzanie od kaplioy á w. Kazimie­
rza królewicza, którego prochy spo­
czywają na ołtarzu w ss^broej trum­
nie, oferowanej prt^s Zygmunta III.

W nawie głównej przewodnik 
zwraca naszą uw»gę na po-ągi dłuta 
Righ/ego, oraz obrtzy Villaniego, 
Tyt ana i Smuglewicsa; po obydwuch 
stronach wielkiego ołtarza zn>jdu<ą 
g ę grobowóe: Wielk. księ a Witol­
da i tony jego Anny, Kammer«« 
Kcrygajłły, Wiguada, Kiejstuto wieża 
i Świdrygiełly; w grobach królew­
skich zostali pochowani: Aleksander 
Jagiellońoyk i obie żony Zygmunta 
Augusta: EŁbiett i B*rbara. Kapli­
ca, w której August potajemnie po­
ślubił Barbarę mieści b'ç w nawie 
lewej. Posostaje jeszcze do zwie­
dzenia skarbiec. Po drodze wcho­
dzimy do mieszczącej się za wiel­
kim ołtarzem podłużnej pieczary,któ­
ra stanowi ocalałą resztę po zburzo­
nej świątyni Perkuuasa—tutaj waj- 
deloci strzegli wiecznego ognia — 
Zn'cza i przechowywali święte ga-

Z Sierpeckiego.
(Korespondencja własna.)

14 w gDuiUiti Gutzewo
odbywały się wybory wójta. Z obra­
nie zag« ł starosta sierpneki p. Ko­
morowski, który w krótkich słowach 
wyjaśnił zabranym pra^a ich i swo­
je w tej sprawie. Jeděa z gminia- 
ków w dość ordynarny sposób za­
kwestionował prawa starosty co do 
zatwierdsema kandydata, dodając: 
„Starosta tego powinien, zatwiejdsid, 
którego wy zechoenay, to jakieś krę­
cenie”. P. starosta p z rwił objaś­
nienia. posterunkowemu kasal zrobić 
protokui, a chcąc błąd jednego wy­
korzystać na dobro ogólne, swró iił 
się do gminiaków te mi stawy: „N e 
wątpię, że władzę rosyjską lub nie­
miecką umiel ście us<anow*é, a ro­
dzimą, waszą polską, której reprezen­
tantem w S’erpeckiem powiecie je­
stem ja, nie umiecie”. Te słowa '^y- 
Warły na zebranych przygnębiające 
wrafcenie, dały się słyszeć głosy: 
„Winien w tej obwili przeprosić”, co 
i u-synił winny. Starosta, po ojcow 
stu upomniawszy, darowa! winę, za­
lecając neu za słowa nierc.zwatne, 
»łożyć na straż cgolową miejscową 
10 rłotyul’. Wszystkim się podobało 
ukie załatwienie sprawy na miejscu 
i dały się słyszeć gtasy: Na tym 
przykładzie widzimy d*a siebie war- 
t >ść rodzimej władzy i wylssość jej 
od zaborczej.

Większość głosów na tern zebra­
niu otrzymał j*ko k&cdvdat obecny 
w ójt p. Wiechawski z Unieoka, któ­
ry dał się poinać tero, że dla gminy 
n^byl dom, dba o drogi i stara się 
o pobudowanie chociaż jednego do­
mu szkolnego przyzwoitego w gminie.

Br. Rleniewski 
Rsohsi ta 16.6, 1928 r.

etyce.
przeciwnie, gdy p. N. zażądał aby 
mógł pisywać i artykuły i prosił 
abym to przedstawił Zarządowi, sprze­
ciwiłem się temu kategorycznie. I je­
żeli p. Nadwodzki twierdzi, że odpo 
wiedział mi: czy pan sądzi, że ja bę­
dę pisał po pańskich artykułach, to 
mówi nieprawdę bo właśnie w tymże 
czasie przyniósł mi sam do druku 
swoje artykuły, których nie umieści­
łem, a które każdy może oglądnąć 
u mnie.

Stąd nienawiść i szukanie zem­
sty na mej osobie.

I dziś p Nadwodzki mą propo­
zycję zwraca przeciwko mnie i pró­
buje ugryźć rękę, którą wyciągnąłem 
doń, ofiarowując chleb

Taka oto wygląda etyka moja i p. 
Nadwodzkiego.

Jeżeli zaś w „Dz. P1“. przypomi 
nano zasadę, że cztawiek będący 
pod ś edztwem nie może w żadnem 
zdrowem społeczeństwie odgrywać 
roli sędziego w stosunku do ludzi 
nieposzlakowych i indagować ich py- 
łaniami, to czy zasada ta jest podpi- ! 
sana czy nie, to obowiązuje una : 
i istnieje, tak jak obowiązują niepod i 
pisane n. p dziesięcioro przykazań, 
Takie są co do anonimowości poję­
cia ogółu, oczywiśc e poza p. Nad- 
wodzkim no i „Głosem Ziemi Płoc­
kiej“.

Na tern zsś, co ludzie ci o mnie 
wypisują, zupełnie mi nie zależy. 
Zbyt nisko oni stoją, aby kalumnje 
ich mogły mię dosięgnąć. Pracę mą 
bowiem oceniają inni, stojący znacz­
nie, bardzo znacznie wyżej od pp. 
Nadwodzkich i kliczki grupującej się 
kolo „Głosu*.

Społeczeństwo zaś ma. wolny, wy­
bór za kim pójdzie.

M. Konarski.

dy—g’wojty; ««chowały s ę również 
reistki ołtarza ofiarnego, na którym 
wajdjloo’ ««bijali cielęta ku czci 
Perkuri« (do obecnej chwili sąsiadu­
jący ««katedrą akwer ludność miej­
scowa nasywa œelçtnikieœ). Skar­
biec był niegdyś b*rd«o bogaty, ale 
licane wojny i najścia nłepr«yjaciól 
znacinie go spuktoasyły, pozostały 
jednak gedne uwag« «abytki, które 
pokazywał nam osob-ście miejscowy 
ks. prałat, a więc: kazalnicę prieneś- 
ną ks. Piotr* Skargi, « której wielki 
kacnolsieja glo lił swe słynne kasa­
ři », monstrancję Giorassaństę, reli- 
kwi«r« s 1602 r. « cierniem » koro­
ny Zbawiciel« i csąstką dreewa kisy- 
ża świętego, krywtałowy krsyż Gaaa- 
toldowrk), wspaniale i kosatowno go- 
beliay, li >«ne staroświeckie ornaty 
ora« togę rektorską i b rat Piotra 
Skargi. Po krótkim odpoczynku 
i obiedsie w piękoei s«li Klubu My­
śliwskiego (właścicielowi restauracji 
prayriekl śny kierować doń wyciec« 
ki płockie na tanie i smacine obia­
dy po 1 sł. 50 gr.) dalccega oprowa­
dzania na po mieście podjęli aię łas­
kawie płoccaanie, mieszkający tam 
stale od pewnego czasu—pp. Lesieo- 
cy; opiekowali aię nami z całą ser­
decznością prze« oały c«as naseego 
pobytu w Wilnie, za co niech nam 
wolno będsie «łożyć Im jeszcze raz 
na tern miejscu uprzejme podzięko­
wanie.

(D. o. o.)

i obecnie, aby uniknąć na przyszłość 
takich nieporozumień, jakie miały 
miejsce podczas ostatniego posie­
dzenia Rady.

Podatki samoistne, ze względu 
na ograniczone pole opodatkowania, 
pozostawione samorządowi, nie cie- 
szą s!ę zwykle uznaniem. Wprowa­
dzenie więc każdej nowej rubryki 
opodatkowania W tym dziale wy ma 
ga szerokiego i umiejętnego umoty­
wowania czego bez uprzedniego 
przedstawienia statutu niepodobna 
dokonać.

wo tworzonych podat <ów traktowana 
była zawsze jako kwestja wstępna 
przed rozpatrywania m budżetu. Sta 
tuty poddawano gruntownym rozpra­
wom i zatwierdzono zwykle po do­
konaniu licznych poprawek w tekście 
w statucie ujawnia się należycie 
charakter danego podatku, wysokość 
obciążenia poszczególnych kategoryj 
płatników, a wystawione normy po­
datkowe decydują o samym rozmia­
rze podatku

Ziaje s{ę, że ten punkt widzenia 
powinien bjć wzięty pod uwagę

Centrala doręczeń 
wezwań sądowych.

N* mocy «»raądaenia Preses* Są- 
i du Okr. w W»rt««wie utworsono 
; orxy tymże sądaie t. «w. centra^ 

doręcseń wezwsû sądowych. W«r- 
ti««wa padzie lont «ustała na ssi ree 
rewirów. Wsaystfcóe sądv pokoju 
i inna, rosrzu mne po mi* â rie, oba- 

\ wiąc«ue uą praesytać codi tannic wei- 
' w ani« do świadków, oskarżonych 
i i t. p. do owej centrali doręcaeó. 

Central« segreguje wezwan a według 
i ulic i przydziel« właściwym woźiym 
; sądowym. Dutychc**« k*żdy tąd 
i pokoju doręc««ł weswania przez swe- 
j go wcźaego, który musu! birdzo 
l osęsto odbywać dalekie kursy, nie- 
j ra« na przeciwległe kr»óce Wan««- 
i wy. Centrala doręczeń ma tę trud­

ność usunąć, « także ma «apewnid 
punktualne doręcsanie wezwań.

Z wycieczki
Państwowej Szkoły Przemysłowo- 
Handlowej Żeńskiej im. Królowej 
Kingi do Białowieży i na Wilen- 

szczyznę.
Redakcja otraymał* dni* 18 b. m. 

od Dyrekcji Sokoły fu. św. Kicg< 
gi poniższy opis wycieczki, który se 
względu na nuwl matorjału, dopiero 
duś rospoosynż drukować.

W wycieczce wcięło udział 36 
uoienio, dyrektor szkoły p. Włady­
sław Wróbel i 3 osoby « personelu 
nauccycielskiego, a mianowicie: pa­
nie Kawcsyńcka i Jędrzejewska oraz 
pan Woltersdorf. Całkowity kosat 
ustalono na 70 »ł. od cs^by.

Wyjechaliśmy z Radsiwia w «a- 
reserwowsnym wagonie w ś odę, do. 
16 maja o godz. 9 rano; prognostyki 
na dalisą podróż słe, bo dessos mży 
od samego rana, a w dodatku komu­
nikaty metaorologiosne yrsyuosrą 
wiadomości o śniegach w Zakopa­
nem, gradach na południu Pulski 
i gwaltownem obniżeniu temperatu­
ry w całej prawie Zachodniej Euro­
pie. N>o więc dziwnego, że radość 
zapanowała wśród wszystkich, gdy 
we czwartek, stanąwssy o świcie na 
małej stacyjoe w Białowieży, ujrze­
liśmy upragnione słońce, wróżące 
jaku aj piękniejszą pogodę, która też

dopisywała u«.m it Je do koń Ja po­
dróży, Białowieża stanowi najwięk- 
say d«iś, zwarty obszar leśny w ca­
łej Europie o powierzchni przeszło 
114.000 hektarów, w ozem samych 
reserwatów, t. j. terenów ochronnych 
zachowanych w stanie zupełnie pier­
wotnym—około 5.000 hektarów. Zt- 
tfzyraujemy się tutaj 3 dni, zwiedza­
jąc najpierw, mieszczące się w by­
łym carssim pałacu, muatum « prze- 
pysznemi okazami świata zwierzęce­
go, zamieszkującego okoliczne lasy, 
a następnie odbyliśmy 2 duże wy­
cieczki w głąb puszczy: jedną pie­
szą 20 kilometrową w kierunku re- 
zsrwatów do nieprzebytych, dsiewi- 
czych mateczników o olbrzymich, 
niebotycznych drzewach, powalonych 
pnitch i grozę budzących gęstwinach 
i moczarach, drugą zaś — autobusem 
do puszciy eksploatowanej, do»t>r- 
csającej surowe* przede wszy stkiem 
Itcsiiym zakładom przemysłowym w 
Hajnówce, do której przybyliśmy w 
sobotę, poświęcając dużo uwagi na 
zwiedzenie największej w Europie 
tabryki drzewnych przetworów che- 
micsnych, olbrzymich tartaków pań­
stwowy ob, terpentyniarni i t. p. 
(wszystkim wycieo«kowic«om do Bia­
łowieży polecamy hotel B Jod żu­
brem”). Wieaaorom zajmujemy w 
Hajnówce nasz wagon, mijamy most 
□a Niemnie, Lidę i o północy staja­
my w Wiliiic; na stacji oczekują nas 
harcerze i pwwadsą do priygotowa- 
nych już naprzód noclegów. Niedzic- 

Cos o
Z aną jest stara oklepena i zbank­

rutowana metoda, polegająca na tern, 
że gdy się w dyskusji na jeden te 
mat przegrało wyciąga się Inny, 
przesuwa się na niego całą uwagę 
i próbuje na tern polu odegrać. Po 
napiętnowaniu przez nas pewnych 
spraw w „duńskiej aferze“, zaczęto 
mówić długo I szeroko o sprawach 
honorowych, aby tern odwrócić uwa­
gę od pierwszej sprawy. Gdy się 
wy aśnilo że „sprawa honorowa” 
skompromitowała właśnie napastnl 
ków, wyszukano inż. Nadwodzkiego 
który pcruszyl znów nowy temat, 
stawiając „publiczne zapytania* pod 
adresem całych stanów, czy grup. 
Kiedy znó.v zaznaczyliśmy, że czło­
wiek będący pod śledztwem, nie mo­
że żądać odpowiedzi ud ludzi nie- 
posz akowanych, inż. N. nie próbuje 
nawet zaprzeczyć postawionym mu 
zarzutom; lecz najpierw skarży s?ę 
jak dzieciak.- obiecywaliście o tern 
nie pisać, a jednak piszecie, a po­
tem znów zmienia temat i pisze: po­
wiadacie, że nie mam prawa pisać, 
a jednak proponowano mi pracę w 
Dzienniku. i

Ponieważ propozycję tę przed 
stawił inż. N. w sposób z gruntu fał­
szywy, uważam za stosowne dać w 
tej sprawie wyaśnienia i przygwoź­
dzić kłamstwa p. Nadwodzkiego.

Wydalony z urzędu Inż. N. i po­
zbawiony poborów znalazł się z ro 
dżina w ciężkiem położeniu mater­
ialnym, na co mi litościwi ludzie 
zwrócili uwagę. Pragnąc dopomóc 
mu i dać jakiś zarobek, zapropono 
walem mu zaraz po wyborach do 
Sejmu pracę w redakcji. P. Nad­
wodzki jednak wie dobrze, że to 
była praca wyłącznie manipulacyjna, 
jak odbieranie depesz, przepisywanie 
kroniki policyjnej 1 t. p. O innej 
piacy nie było nawet i mowy, lecz

Podatki tak zw. „samoistne", czł?!i 
obmyślane i nakładane przez władze 
municypalne, właściwie powinny być 
glównem źródłem dochodów podat 
kowych. Niest, ty, szczupły zakres 
uprawnień, pozostawiony w tym kie­
runku samorządowi przez władze 
centralne, sprawia że podatki po 
wyższe stają się podrzędnym czyn­
nikiem dochodowych, kierunek zaś 
opodatkowania wymagający nadzwy 
czajnej pomysłowości w wobmyślanm 
coraz to nowych źródeł dochodu, 
Wprowadza częstokroć całą sprawę 
podatków samo’stnych na tory dzi­
waczne i nieracjonalne

Braki budżetowe zmuszają iednak 
do ciągłej improwizacji na tern polu 
i obmyślania coraz to nowych ru­
bryk.

Tak naprz. w zeszłorocznych 
obradach budżetowych powstała wiel 
ka trudność z powodu nsgromadzo 
nych od szeregu lat zaległości kura 
cyjnycb, które gmina płocka zmuszo 
na jest spłacić różnym instytucjom 
Krajowym kuracyjnym, naprz. szpita­
lowi w Tworkach i t. p. W celu 
zlikwidowania tych zaległ ści utwo 
rzono nowy padatek samoistny, tak 
zw. „składkę kuracyjną“. Podatek 
ten miał nosić charakter iednorazo 
wy. Zaległości jednak nie zostały 
W r. ub. zlikw’dowane, i składka ku 
racyjna f gurule również i w budże­
cie obecnym rozpatrywanym.

W budżecie obecnym powstały 
nadto nowe podatki, między innemi 
tak zw. oplata drogowa.

Na jednam z ostatnich zebrań 
sprawa ta wywołała ogólną konster­
nację. Zťbiani bowiem nie byli do­
statecznie wtaiemniczeni a ii w cel 
właściwy, ani w sposoby real zacji 
tego podatku, kwestje te powmybyć 
wyszczególnione w statucie z powo 
du jednak niezwykłego opóź nenia 
w rozpatrywaniu budżetu statuty po­
stanowiono przedstawić później 
a tymczasem przeprowadzając dys­
kusję nad samemi pozycjami.

Metoda ta jednak zaw'odla. przy 
rozpatrywaniu pozycji „oplata drogo­
wa“ i sprawę odłożono do czasu roz 
patrzenia statutu

U awniła się w danym wypadku 
z wielką siłą ta okoliczność, że. nie 
można uchwaHć pozycji, nie wiedząc 
nic ani w jej przeznaczeniu, ani 
o rozkładzie brzemienia podatkowe 
go na poszczególne warstwy ludności 
Ustalenie bowiem tych danych sta­
nowi najistotniejszy czynnik w uchwa­
lania jakiegokolwiek podatku.

O ile pamiętamy lata poprzednie 
obrad miejskich, sprawa statutów no
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Dzlái Pauliny B. W. 
Jutrc: Agrypiny

M. S. SARNA w PŁOCKU, 
części zapasowe do wszystkich systemów na składzie,

[Za szkół.

W bifijoym roku szkolnym ukoń­
czyły Państwową Szkoły Przemysło­
wo-Handlową Żeńską im. Królowej 
Kingi następujące maturzystki: Bień­
kowska Z-ifra, Gcdlowska Janina, 
Groohulzka Marja, Janiszewska Ge­
nowefa, Jeziorowska Aleksandra, 
Jawidsskówna Bronisława, Karase w-

DYŻUB NQ0NY W APTEKACH
Dziś nocny dyżur apteki Betleya 
Apteka czynna od 7 wieczór do 9 rano.

Towarzystw o Naukowe Płockie.
Muzeum otwarte: w piątki i niedziele od 
41-ej do 1-ej. Bibljoteka we wtorki, czwart­

ki i soboty od 4-ej do 6-ej.
STAN WODY — WISŁA.

Kraków 20.6 — 26! ub. 2 
Zawichost 20.6 plus 129 pb. 
Warszawa 20,6 plus 135 ub. 9
Płock. 22.6 + 90 ub. 4

E U G.
Wyszków 20.6 plus 9

NAREW.
Pułtusk 20.6 plus 65

OBCHODY i ZABAWY.
Sobota, 23. 6 z nastaniem zmierzchu „Ob­

chód, Wianków” na przystani P. T. Wioś­
larskiego (Bulwar Wolności).

Niedziela, 24.6 o godz. 4. po poł. „Czerw- 
cówka” Kola Młodzieży Wiejskiej z Po- 
płacina w Drugim Krzywym Borku za 
Wisłą.

ECHA PŁOCKIE
KALENDARZYK.

Żniwiarki Mc. Cormicka 
ostatniego modelu jako najtrwalsze, lekko pracujące 

zużywające najmniej części zapasowych poleca po taniej

cm
2 cm.
cm,

temp. 4- lö6/l0

ska Marja, Kossowska Aleksandra, 
Lewandowska Genowefa, Łikassewi- 
osówna Pena. N^nretkie^iczównu 
Irena, Przedarł k Msrja, Remiszew­
ska I miaa, Sikorowska H»ona, S »- 

. bierajówna Danuta, Wjaiewska Ja- 
, nina. Wojdowska Luiyna i Wojtu-

Isnisówua J min».

Lekarz-dentysta

R. MERSON 
wyjechała i powraca dnia 20 
— — — lipca r. b. — — —

Zebrania.
Sobota 23.5 o godz. 8 wiecz,, a w II osta­

tecznym terminie o godz. 8 m. 30 wiecz ;
Doroczne Zebranie Oddziału Płockiego 
Stów. Kupców Polskich w sali PI. 
Rolniczego (Kościuszki, 8).

Radjo-koncerty.
Program na dziś. 

13.00—15 00 Komunikaty i nadprogram. 
15.55—16.20. O powołaniu kapłańskiem.
16.20— 16.40. Przegląd wydawnictw perio­

dycznych.
16.40—17,05. Lekcja języka angielskiego.
17.20— 17.45. Transmisja odczytu z Krakowa. 
17,45—18 05. Muzyka lekka.
19.15— 19.15. Komunikat rolniczy.
19.15— 19.35. Rozmaitości^
19.30—19/5. Po co sportowcy pojadą do 

Amsterdamu.
J9.5b—40.15. Pogadanka muzyczna. 
20.15. Koncert symfoniczny. 
22.00—22.30. Komunikaty i nad program.
Zjazd księży Dyrektorów Zw. Misyjne­
go Duchowieństwa i Dzieła Rozhrze- 

wiaaia Wiary.
Dowiadujemy się, że w prsy- 

»łym tygodniu we wtorek i w śro­
dę odbędzie się Z asd M.ayjny kie­
rowników tego Dzieła w oał&j Kza- 
oay pospobtej.

Šo śle mówiąc, są to dwa Zjazdy; 
jeden księży Dyrektorów Z w. Mis, 
Duchowieństwa, t. j. zrzeszenia skła­
dającego się z samego tylko duch, 
wieństwr; drugi zaś to Zjasd kie­
rowników nD;irła Rotkrsewitnia wia­
ry stowrrzy'iieoia składającego się 
a ludai świeckich. Obydwa jednak 
mają na celu szersenie pośród pog&n 
wiary katolickiej, a z wą cywilizaoj».

Znessenia te znane są w całym 
świeoie katolickim,

W Dziele awłassosa Roskrsywia­
nia Wiary góruje Francja, jako te 
i lam obu w r. 1822 przez Paulinę 
Jaricoc założone «ostało. Nie brak 
jeduak tu atu jednego kulturalnego 
narodu, Polska, szur o tyUo otrzyma­
ła wolność, iaraz staaęiu w tej spra­
wie prsy innych kultur&loych na­
rodach.

Presesem Zwiąaku Mis. Duch, w 
Polsce jest nass najdostojniejszy Ar- 
cypasters. Prezesem Daieia Ro akrze- 
wiania Wiary, przed kilku miesiąca­
mi mianowany zo»t?ł praez Kongrega­
cję Propagandy, ki. prałat Bajerów ici 
a arohidjeúeiji Gaieźaieńsko - Po­
znańskiej, W jeź taie będzie brał 
udział o. Wieczorek, Sslesjanio, m.- 
sjonars a Cni o, który dzielić się bę- 
daie swemi spostrsaeniami i wraże­
niami jakie prz jży wr.i podczas swoich 
prac misyjnych w niebieskiem pań­
stwie.

Wybory do Izby Handlowo - przemy-
I słowej.

Í Wybory te dla grupy przemyslo
• Wej i bankowo - ubezpieczeniowe! 
i pow. płockiego odbędą się dnia 24 
■ b. m od godziny 8 rano do 10 wle- 
’ czór w lokalu Banku Spółdzielczego 
; róg Tumskiej i Koleg alnej.

Wybory dla grupy handlowej nie | biegli ludsie, któray mię uwolnili, 
odbędą się, gdyż z każdej kategorji 
zgłoszono tylko po jednej liście.

Ksncert - Poranek.

Osobiste.
Z powodu wyjazdu dyrektora 

Państwowej Sokoły Przemysłowo - 
Handlowej Żeńskiej im Krô'owej 
Kingi p. Władysława Wróbla do Czę­
stochowy na ćwiczenia oficerów re­
zerwy, zastępstwo w sprawach szkol­
nych na czas wakacyj obejmie prof. 
Juliusz Sachs, który przyjmować bę­
dzie interesantów w kancelarji Szko­
ły codziennie od godz. 10 do 12.

Kradzież garderoby i bielizny.

Policja płocka przyjęła zameldo­
wanie - od p. Anny Kłosińskiej, za­
mieszkałej przy ul. Bielskiej p. n. 23 
o kradzieży garderoby i bielizny war­
tości 210 zł przez Marię Dudkę za­
mieszkałą przy ul. 3 go Maja p. n. 
36, Dudkę aresztowano.

Posiedzenie Rady Miejskiej ]

D<iś dni% 22 1928 roku
o go iftinie 8 m. cdbędziu s ę po»n- 
dienie R*dy Miejskiej.

N« porsąd^u dsiennym obr«d (i- 
gurcrą następująsprawy; 1, 01- 
ciytanie protokołu > oonrs^dnipgo 
pns’edzeni«. 3. Wvbór Osłonka Rady 
Wojewódzkiej. 3. D#l<te rozpatrywa­
nie budżetu na rok 19?8/9,

i Żądania meta'owcôw.

Jak się dowiadujemy, żądania me> 
t»łowców strajkujących w Płocku są 

ś następujące: 25 proc, podwyżki i wy­
równanie plac minimalnych do 75 gr. 

j za gedainę dla rzemieślnika, 65 gr. 
za godzinę dla pomocy fachowej oraz 
60 gr. d’a robotników podwórzowych 
We Włocławku zgoda nastąpiła przy 
podwyżce 4 proc., sl » tam minimal­
ne stawki wynoszą 76 gr. za godzi­
nę, dh rzemieślników; 67 gr, dla po- 
mooy wykwal f kowanej i 63 gr. dla 
robotników podwórzowych,zaś maksi­
mum dla rzemieślników wvnoii 1 zł. 
20 gr., gdy u nas 84 gr. W Pł.Tuw. 
Rolniczym do strajku nie dossto, 
gdyż minimum wynosi tam 90 gr, 
a maksimum 1 zł. 20 gr. Fabry­
kanci płoccy decydują się na pod­
wyższenie plac o 4 proc., a ustalenie 
minimum jik następuje: 64 gr. dla 
rzemieślników, 60 gr. dla pomocy ta* 
obowej, a 52 grr, dla robotników 
podwórzowych, co nie pokrywa się 
> żądaniami strajkujących.
Doroczne Zebranie Stowarzyszenia 

Kupców Polskich.
Ogólne D oroczne Zebranie Od- 

d*iaJu Stów. Kupców Polskich od­
będzie sie dnia 23 cz*iwca 1928 r. 
na s«li Stów. Rolniczego o gods. 8 
wieczorem w I szym terminie i o g, 
8-ej m. 30 w Il-gim . ostataim ter­
minie.

Porsądek dsiennny zebrania: 1. Za­
gajenie zebrania, wybór prz :wodni- 
cząoege, sekretuza i ases jrów. 2. 
Odczytanie nrotokułu z poprzednie­
go zebrania. 3. Sprawozdani j z dzia­
łalności Zarządu za rok 1927. 4. Spra­
wozdanie Komisji Rswizyjnej. 5. Spra­
wozdanie Kasowe i zatwierdzenie 
budżetu. 6, Sprawa Sokoły Hanďo- 
wej. 7. Wybór Zuządu. 8. Wolne 
wnioski.

Złapał kozak tatarzyna.
Onegd»j dowiedaiel śmy się o za­

meldowaniu na policji pobicia M. Sa­
dzawki przez D, Goldberg».

Tymczasem p. Goldberg przedsta­
wia tę sprawę następująco:

Iląc ul. Bielską dnia 18 b. m. 
wszedłem hm podwórze domu Nr. 18 
w którym to domu miesakam. Na 
podwórzu znajdował się właś iciel 
tego domu Leiba Sadzawka. Ujrzaw­
szy mię, kaz»l stróżowi zamknąć bra­
mę, poczem Sadzawka s synami/ oraz 
jedaym obcym rzucili się na mnie 
i poczęli b'ó, a nawet rzucili mię na 
ciemię. Na krzyk napadniętego nad-

Po zajściu tern Sadzawka poszedł na 
policję i zameldował, że to ja go na­
padlém. Na Sadzawkę wnoszę skar­
gę do sądu. D. G Jdberg.
Śmigielska skazana w apelacji aa rok 

zwykłego więzienia.
Czytelnicy nasi przypominają so­

bie zapewne głośną niedawno spra­
wę Marianny Śmigielskiej. W dniu 
20 kwietuia r. b. Ś oaigielska została 
skar -a przez S^d Okręgowy w 
PIocau za E bójstwo męża z rewol­
weru na 4 lata więzienia z pozba­
wieniem praw. Obecnie Sąd Apela­
cyjny w Warszzwie wyrok ten zmie­
nił, skazując Śmigielską z II części 
art. 458 KI . na jeden rok zwykłego 
więzienia. Obronę w Apelacji pro­
wadził z ramienia oskarżonej, taksa- 
mo jak w Płocku, mec, Kazimierz 
Mavzaer.

Pogrubianie szosy Gt/a,— Gośllco.
Od wczesnej wiosny nasz Wy- 

dział Drogowy Sejmiku Powiatowe-p 
Płockiego pracuje z całą enetgą 
nad budową nowych i poprawą sta­
rych szos, W najbbższym czasie 
duży odcinek szosy Góra — Gośllce 
zostanie odpowiednio pogrubiony co 
jest prawie równoznaczne ze zbudo­
waniem nowej szosy. Jak się do­
wiadujemy, pogrubiono już trzy kilo­
metry, a czwarty jest na wykończe­
niu.

Znowu potajemny ubój.
Tyle pisze się o tern, że nie wol­

no bić nic potajemnie tyle kar sypie 
s>ę na osoby nie przestrzegające te­
go, jednak ciągle jeszcze się zda­
rzają wypadki wykroczeń w tym kie­
runku, Ostatnio policja płocka za­
trzymała mięso, pochodzące z pota­
jemnego uboju, a nalężące do Maje­
ra Stracha, zamieszkałego przy ulicy 
Królewieckiej p. n. 8.

Dnia 24 czerwca r b. o godzi­
nie 12.15 w sali Kina .Nowości* 
odbędzie się k'oncert - poranek 
na kusno — kino aparatu do sali 
nieuleczalnie chorych w Domu Inwa­
lidów Wojennych, z łaskawym współ­
udziałem p. M. Grabowskiej p. p. 
Kowalskich oraz najwybitniejszych 
sił artystycznych miejscowych.

Wielka Zabawa Parkowa.
Prsygotowaďa do »apowiedsiaoej 

na niedsielę w do. 24 b. m. Wielkiej 
Zibawy Parkowej organisowanej 
prsea harcerzy — dobiegają końca.

Najcenniejsze finty jak: wieers 
wagi 60 klg., baran; drób: a więc 
kaczki, kury, indyczki, oraz masę 
cennych rzeczy, ściągnąć powinny 
całą płocką publ erność, aby popró­
bować sz^zęś^ia w ciągnieniu.

Na zabawie tej mnóstwo uroz- 
maiceń, pozatem orkiestra, confetti 
i serpentiny, oraz wiele, wiele innych 
niespodzianek.

Zebranie Sejmiku.

Doia 30 czerwca 1928 cdbędsie 
się zébrante Sejmiku p w. Płockiego 
z następującym porządkiem d«’ec- 
nym.

1) St sierdzenie Fsty obecnych 
Całonków Sejmiku i zegajjnie po­
siedzenia.

2) Przyjęcie prntnkułu po^edsenia 
Sejmiku z doia 27 lutego 1928 r.

3) Sprawozdanie z wvkonania
uehwrł S jmiku « dnia 27 lutego 
1928 r. 6

4) Sprawozdanie z daMalnośń 
Wyddału Powiatowego ? K< m’sji zp. 
o«s od 27 lutego do 30 czerwca 
1928 r.

5) Komunikaty,
6) Wprowadzeń«« poprawek Wła­

dzy Nadtorciej do budżetu Powiatr- 
wego Związku Komunalnego ni rok 
1928/29.

7) Modytiksoja strtutu podatku 
drogowego w związku i jego zatwier­
dzeniem.

8) Spriwa wprowad«eni« do bud­
żetu Powiatowego Związku Komunal­
nego kwoty zł. 3.000, otrzymanej cd 
Państwowego Banku Rolnego tytpł m 
pożyczki na salue buhajów,

9) Uchwaleni» nowego statutu 
Powiatowej Kasy Chzczędoości.

10) Potwierdzenie uchwały Wy­
działu Powiatowego z dnia 23 m»rca 
1928 r. w sprawie upoważnienia Za­
rządu Powiatowej Kasy Oszczędności 
w Płocku do zaciągnięcia potyczki 
w wysokości 100,000 zł. z Państwo­
wego Banku Roltiegn,

11) Sprawa odroczenia terminu 
płatności połyceki w »umie 100,000 
zł. zaciągniętej przez Zarząd Powia­
towej Kasy oszczędności w Płocku 
od Państwowego Banku Rolnego.

12) Sprawa odrodozenia terminu 
płalnnści nożyczek w wysokości 
120.003 zł. zaciągniętych od Pań­
stwowego Banku Rolnego na onmoo 
kredytową dla drcbuych rolników 
pow. Płockiego.

13) Uchwała w sprawie powięk­
szenia kapitału zakładowego Powia­
towej Kasy O ’zctçdnoàc’. drogą usv- 
skania potyczki w wysokości 20.000 
ał. z Banku Komunalnego.

14) Uchwała, w sprawie powię- j 
kszenia kapitału zakładowego Powia­
towej Kasy Oszczędności, drogą uzy­
skania potyczki w wvsnkoáci 35.000 
zł. z Państwowego Banku Rolnego.

lo) Sorawa upoważnienia Powia­
towej Kasy Oszczędności w Płocku 
do zaciągania pożyczek na cele obro­
towo Kasy,

16) Skrawa przyjęcia pożyczki 
w sumie 200.000 zł. z Ba iku Go­
spodarstwa Krajowego.
3 17) Wolne wmosk’, -

org. DEER8NGA, 
części zapasowi do wszelkich systemów.

na Warunkach przystępnych poleca:

: v K A u 1 L M. MargulPes w M
» iDltoiitniit I właklańskie
AtfMMBAifllAAflWHbAAAiAdAflMMÉAAlE
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ZAKŁAD KRAWIECKI
Płock Grodzko î4f Tel. S9I.

ma zaszczyt zakomunikować Szarw KI i entelb że zakład 
został zaopatrzony w najświeższe materjały kra □- 
wt 1 zagra liczne na sezony wio^nny i letni na gar­
nitury sportowe, wizytowe i palta uediug ostatnich 

 modeli. Krój wykwintny! - ■■ --------

Szczepana Praszki swicza
Płnrk Kościuszki 9. ■ s«_ .■ * Telefon 183Kościuszki 9,Płock,

DZIŚ i DNI NASTĘPNYCH!

KELNER
Jar“ «sS wytwórni ”Sowkino” w Moskwie.

DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH!N
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„Szwajcarskie gorzkie 
zioła" są naturalnym ła­
godnym środiem prze­
czyszczającym. ułatwia­
jącym funkcje organów 
trawienia i dzialaiącym 
przećiwko otyłości. 
„Szwajcarskie gorzkie 
zioła” pobudzają apetyt. 
Sprzedają apteki i skla­
dy apteczne po zł. 1.50 za 
pudełko Skład główny a- 
pteka A. GĄSECKiEGO 
W WARSZAWIE UL. 
LESZNO 41. Wysyłamy 
najmniej 2 pudelka po 
otrzymaniu zł. 4 gr. 50 (z 
przesyłką).

ty _
stulecia, o których stosunkowo najsła­
biej poinformowane jest nasze społe­

czeństwo. Dlatego też obudzić musi 
zainteresowanie zwięzłe studjum o Kur­
pińskim, napisane przez Dr. A. Wieczorka 
które znajdujemy na wstępie ostatniego 
(podwójnego) numeru „Muzyki”, odzna­
czającego się obfitością treści i staran­
nością wykończenia graficznego. W ar­
tykule następnym Red. Mateusz Gliński 
bada w dłuższej rozprawie wpływ Wa­
gnera na konstrukcję „Poloasa i Meli- 
zandy“ Debussy’ego. Janusz Miketta 
nakreśla plan reformy szkolnictwa mu­
zycznego, a Cezary Jellenta omawia 
obszernie rolę muzyki w twórczości St. 
Wyspiańskiego. St. Niewiadomski za­
mieszcza wspomnienie pośmiertne o ś.p. 
Henryku Melcerze. W dziale „Trybuna 
Artystów“ Witold Maliszewski, autor 
opery baletu „Syrena", zwierza się ze 
swych intencyj twórczych

Obok artykułów pisarzy palskich 
znajdujemy, jak zwykle, szereg prac wy 
bitnych artystów obcych; najciekawsze 
są z nich następujące: A. Honeggera 
krótki artykuł o „Zawodach zawodu 
muzycznego“, Maksa von Schillings» 
rozważania o „Obronie praw muzyka* 
oraz piękna inwokacja do muzyki K. 
Balmonta, zamieszczona na wstępie nu­
meru

Część bieżąca numeru zawiera bar­
dzo wiele interesującego materjału spra­
wozdawczego z Polski i zagranicy. W 
dodatku nutowym fragment z „Syreny" 
W. Maliszewskiego.

„Szwajcarskie gorzkie 
t z!oła" (z marką „Kogut") 

są stosowane przy cho- 
?! robach żołądka, kiszek, 

obstrukcji, tamieni żół­
ciowych.

Kradzieże w powiecie.

Na Fskodę maj. Msuhoin îkr»dl 
Wincenty Bąoiko^ski konioaycę war­
tości 150 zł.

Osieckiemu Stanisławowi z K >go- 
aina skrada jao a pola 2 centnary 
kartr fi>.

M. Sokołowskiemu ze Śniegocina 
skridła M. Piotrowska 2 metry łań­
cucha do wyciągania wody ze studai.

Komorowski Bronisław z źjIwju 
ku Kosino don‘ósł rolioji o kradzie­
ży 5 półsierków wartości 375 rł.

Ccesławowi Ko^&lskinou z Cha- 
nenkowa skradł L on Gołębiowski 
roirer i 50 zł. gotówk’.

Opilstwa
Policja płocka spisała doniesienie

Na letnie mieszkanie do 
wynajęcia od 25 b m. 

dwa pokoie z kuchnią bez 
mebli przy ul Wiatraki 
10, u Andrzeja Tornaszew 
ski^o. 5 U

na Wacława Dąbrowskiego zamiesz­
kałego przy u. Dobrzyńskiej p. n. 7 
za opilstwo.

Pokwitowanie.
Na kcljnja htnie dla dzieci z Nie­

miec, Gdańska! GóroegoŚląska skła­
da p. Lewandowska, wl. Hotelu Pc- 
zn*ń8kiego zł. 60.

NaZ. 0 K Z. składa p. Karol;
Cvdzi 10 zł.

Dom nadający sią na inte 
res kuplę. Portowa 3—10

Hejne. 509

Z^hłoplec na praktykę do 
kuchni (kuchcik) oraz ohło 

piec do pomocy kelnerowi (pi- 
colo) potrzebni do Baru Euro­
pejskiego, Tumska 5. 489

Fabryka Papy Jachowej i Przetworów Smoławcawjch 
p. f. „MPZOWSZANKA“ 

Przedsiębiorstwo krycia i konserwacji dachów 
PŁOCK, Fabryka i kantor: Aleje Miejskie przy Rynku

H9O99 Dostarcza w każdej ilości: MBMB9B9

Ogniotrwałą papę smoło wcowa na dachy w kilku 
gatunkach

Specjalną papę gudronową do podbicia surtów 
i ścian drewnianych.

Specjalną papę izolacyjną na fundamenta.
Smołę preparowaną, gazową i drzewną.
Lepnik.
Gudrony.
Karbolineum jasne i bronzowe,

■mmm Wykonywa: ■msbbm
Pokrywanie dachów papą smołowcową wszelkiemi 

systemami.
Remonty starych, uszkodzonych i zdewastowanych 

dachów.
Reperacje i smarowanie
Podbltki ze specjalnej papy gudronowej w budyn­

kach inwentarskich, w celu zabezpieczenia drzewa prze­
ciw oparom i gniciu.

Zbadanie dachów na miejscu, jakoteTż dokładne 
kosztorysv bezpłatnie i bez żadnych z 
b o w i ą z a ń. Za wykonane roboty długoletnia 
g arantja. CENY BARDZO PRZYSTĘPNE

Ważne dla PP. Rolników!
Czas już zamewirć nawozy na sezon jesienny

1) TOMASYNĘ
2) SUPEPFOSFAT
3) KAINIT i SOLE POTASOWE
4) AZOTNIAK.

Tylko najwcześniejsze zamówienia mogą liczyć na dostawę W se- 
zonie wolniejszym od robót polnych t. i. w miesiącach maju. 
czerwcu i pierwszej połowie lipca.

STB W ARIYSZEN1E ROLNICZE PŁOCKIE Sp. Akt.

Znaleziono pewną kwotę 
pieniędzy w aptece B 

Wlodkowskiego W dniu 14 
b. m. Osoba poszkodowana 
odebrać może do 26 b. m. 
w aptece po udowodnieniu.

Nowe książki.
„Muzyka*. |

Karol Kurpiński (1785—1857) nale- 
do tych kompozytorów ubiegłego

Skradziono świadectwo prze 
myślowe IV kat. 4 klasy 

z dnia 3Ü kwietnia 1928 rol<u 
Nr. 2479 wydane na skup 
i sprzedaż drobiu na imię 
Marcjanny Walewicz, zam. 
w Płocku, AL Kilińskiego.

Wszelkie | 
NawozY 

sztuczne
1) Superfosfat 

16% i 1870
2) azotniak mie­

lony i granulowany
3) tomasynę
4) sól potasową 

krajową i zagra­
niczną 
na dc godnych warun­
kach kredytowych. 
— poleca — 

UHM»

PŁOCK
Tumski 5, Tal. 15 9

Trzy pokoje są do wyna 
jęcia od zaraz. Wiado­

mość w Księgarni Ziemi Ma­
zowieckiej. 506

O/ 
s I

p|kulary znaleziontd. 20 6 w 
nocy w klatce schodowej 

domu przy ul. Kolegialnej 5 
są do odebrania W Admini­
stracji „Dz,Pi". ___ K
Freblanka albo panienka 

inteligentna do dw jga 
dzieci potizebna od zaraz. 
Wiadomość w Administracji 
„Dz. PI“. 501

s

Dome w oiogomo sypialnym
(La Madone des Sleepings).

Podług słynnej powieści D E C O B R Y. W rolach głównych:
— — — OLAF FJORD i CLAUDE FRANCE. — — —

Początek seansów o godzinie 7 ej i 9-ej wieczorem

■ FREBLHNKH |
lub PANIENKA |

I do dwojga dzieci po- I
I trzebna od 1 lipca r. p. | 

I Wiadomość w Admini- I
I stracj . Dz Płu. | 
I Dla Ł K. I

OSTATNI WYPAZ DOBROCI
Papierosy GABINETOWE

—DO nabycia tylko W Hurtowni Tyluniowej Im

99
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